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Listy z Warszawy. 


Praw;ca sejmowa. — Czężki dzień Grabskiego — 
Pocady da wszechpoisińchi agltatorów. 
w WARSZAWA, 15. lutego 
Na osiatniem pmsiedaeniu Sejmu na porządku 
dziennym było sprawozdanie komisy! budżetowo- 
skarbowej w Sprawie emisyi nowych banknotów 
matowych i udzielenia spóźnionego zezwo:enia 
Sejmu na wydane bez pytania go noty. 
Sprawy finamsowe, kredytu państwowego i 
kBmtroli ciała pariamentarnego nai gospodarką 
ministerstwa skarbu, oto majważnicjsza dztalał- 
ność Sejmu, od której sprawności i dokładności 
zależy poprostu knedyt państwowy i szacunek 
dia pieniądza danego państwa ma rynku świato- 


wym. Wpływ Sejmu w ùe) dziedzinie jest niejako | W myśl litery i ducha traktatu pokojowego 
miarą demokratycznego ustroju w państwie, /Ła- 
tego parmmonty caiago świata sirzegą na tym 


punkcie swoich praw z nadzwyczajną skrupulat- 
nością, gdyby się bowiem tego wyrzakły, stały- 
bgr się lddubam dyskusyjnym bez żadnego znaczenia. 
Piszę to dłażego, bp ik razy na toie obrad sej- 
mowych znajdzie Się poważniejsza sprawa go- 
spodarcza, a zwłaszoza finansowa izba sejmowa 
robi najprzywrzejsze wrażenie 
Na prawicy sejmowej, a wisc rządowej, wy- 
brani pod hasłem „Bóg i Ojczyzna”, a więc dro- 
gą najwstrętniejszej demagogii suwereni, zielone- 
go pojęcia nie mają, o czem Się z trybuny mów! 
Wyssrzyrmiki, jakie padają z iiych ław, pod a- 
dnesenm posłów z opozycyi, najczęściej wybitnych 
Źmawców, że należy się rumienić, że coś podob- 
nepo z ławy poselskiej usłyszeć można. I to nie 
Wiwo od chłopów, bo do tych najwyżej możnaby 
mjeć pretensyt, aby się mie odzywał w spra- 
wach, których nie rozumieją, ale inteligenci. Ta- 
kiego zbiorowiska głupoty ludzkiej, jakie się po 
prawicy sejmowej zebrało, miejrwy nadzieję nigdy 
więcej sala obrad sejmu polskiego mieścić w, so- 
bie nie będzie. s I 
Do poziomu swoich awolłenników dostosował 
też swe przemówienia mówcy z prawiidy ! poir pster 
Skarbu, który frazesami o kaniecznoścach wWo/sko- 
wych i urzędniczych motywował swe bezprawne 
bostąpiemie. Y 
imieniem naszego Hłubu przemawiał tow. D 1a- 
wand, a każde jego mowa jest w tej dziedzinie 
wykładem, którego ogromna większość posłów 
Powinna się uczyć ma pamfęć. Mowa ta była świet- 
28 obroną reprezentacyi Społeczeństwa przed ab- 
EE stycznymi zakusami nieudolnego znesztą rzą- 
1 cięgkiem oskarżeniem dla całej skarbowej 
gospodarki p. Grabskiego, I (mimo, że postawione 
przez niego wnioski zostały przez prawicową wig- 
kszość udrzygone, uchwalono je jednak w odmien - 


sym nieco brzmieniu. Zakazał bowiem Sejm na | 


przyszłość wydąwania banknotów bez jego ze- 
zwołenia, sireślił usięp z piojektu rządowego; 
dający ministrowi skarbu pełnomocnictwo wyda- 
wania da'szych not markowych i uchwalił wnio- 


Koalicya oddaje Niemcom sąd nad 
winnym. 


PARYŻ. (Pa.) Havas. Nota wręczona rządowi 
niemieckiemu w sprawie wydania winnych, 
Drzmi jak następuje: 

Mocarstwa stwierdzają, że Niemcy oświad- 
czyły, iż nie są w słanie dotrzymać zobowiązań, 
wynikających z traktatu: pokojowego. Wobec 
tego mecarstwa zasttzegają soebie zastosowanie 
prawa, które im przyznaje traktat pokojowy. 
|Z tem zastrzeżeniem przyjmują Bljanci do wia- 
domości eświadczenie rządu niemieckiego, że 
jest gotów wdrożyć postępowanie karne prze- 

ciwko winnym Miemeom 
przed najwyższym trybunałem Rzeszy w Lipsku. 


będą 
E 


się aljanci wystrzegali mieszania się do 


postępewania karnego, aby w ten sposób po- 
zostawić rządowi niemieckiemu peiną i stałą 
odpowiedzialność. Zastrzegają sobie przy tem 
dóbrą wolę Niemiec i na podstawie faktów zo- 
baczą, czy rząd niemiecki rzeczywiście zdecy- 
dowany jest zasądzić te osoby przed trybuna- 
łem w Lipsku, co do których oświadczył, że 
nie może ich aresztować ani też wydać koalia 
cyi. Mocarstwa zastrzegają sobie prawo zbada» 
nia, czy postępowanie proponowane przez Niem- 
cy nie skończy się na tem, by. winnych ochro- 
mić i usunąć od ukarania za ich występki. 

Aljanci wykonają w takim razie w całej pełni 
swoje prawa i winnych oddadzą do osądzenia 

swoim własnym sgdom. 


„s. PAM. NEI u g ; z m 
Belszewicy proponują Włochom pokój 

ZURYCH, (Pat.). Dzienniki donoszą z Rzymu, | Włoch. Nitti zapytał, skąd poseł doszedł do do- 
że w lzbie posłów książę Colonna di Cezaro po- | kumentu, którego treść w Izbie odczytał. Książę, 


czynił semracyjne rewelacye co do propozycy: 
pokojowej, którą wystosował komisarz ludowy 
dla spraw zagranicznych Cziczerin pod adresem 


STRZ) 


„Comunikał szłabu gereralnego: 


ządnia A7 dutegr= * — 
Front litewsko-białoruski: 7 
Nasze oddziały przeprowadziły wywiady do 
Wołosowic na wschód od Berezyny i do wsi 
Kołki na wschód od Ptyczy, rozpzdzając napot- 
kane placówki bolszewickie. 
Front wołyńsii: + mam 
Bez zmiany. 
Front padolski : 
Działalność wywiadowcza. 
i KULIŃSKI, pułk. 
—o— 
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który jest krewnym Sonnina, odmówiłtemu żą- 
daniu, 


= 


ANGLICY. BOMBARDUJĄ ODESSĘ. 


WIEDEŃ. (Pat). B. K. z Moskwy, Dnia 10, 
b. m zawinął amerykański okręt wojenny pod 
komendą kapitana Keliera do portu w Odessie, 
Keler udał się na Tdi i pertraktował ze sowietamł 
odeskimi w sprawie obywatel amerykańskich, 

znajdujących się w Odessie. Po wyjeżdzie z por- 
tu rozpoczął nagle okręt woienny ostrzeliwać 
miasto; ogień trwał szereg godzit 1 pod osłoną 
ognja armatniego zabrał okręt wojenny gwa'tem 
kjlka okrętów 1iransportowych, zna dujących się 
w porcje. Komisarz dla spraw zagranicznych za- 
protestował przeciwko temu postępowaniu, jako 


„” |sprzeciwiającemu się prawu międzynarodowemu 


i regułom wojennym. 


Dlatego endecka dwugroszówka dzwoni na 
alarm, że tow. Djamand pbalił już dwóch minis- 
trów skarbu. Widocznie już endecy czują, że z 
Grabskim jest źle. 1 

A ten strach o Grabskiego ma jeszcze głęb- 
sze uzasadnienie, bowiem z jego osobą związa- 
na jest karyera wszelkich miernot wszochpolskich, 
| dla których otworzyła możność uchwycenia wszel- 
‘kich tłustych posad. Spieszy się węc p Grabski, 
| wyrzuca łudzj zasłużonych i znawców w danych 
dziedzinach życie gospodarczego, aby ich zastą- 
pić wszechpołskimi dyżeśantami. 

Powszechnie zwraca się uwagę na zmianę 
osób dokonaną w urzędzie naftowym, z którego 
usunięto wiceprezydenta tego urzędu Klłobasę, 


sek posia Smoły wbrew ministrowi skarbu, aby | wybitnego fachowca, znanego w kraju i zagranicą, 


przy nakładaniu podatków 


z tego urzędu jego zastępca tow. dr. Baj. O tej 
zmianie pisze czasopismo górnjczo-hutnicze, a więg 
pismo fachowe i najkompeteniniejsze, że podyk- 
tować ją musiały tylko względy po'ityczne, a obu 
usanjętych zalicza do wytrawnych znawców spraw: 
naitowych. 

Z tego przykładu, a maliczyć możnaby ich 
bardzo dużo, okazuje się, lak obrzydłiwymi, peł- 
me parfidyi i kłamstwa są wszechpolskie frazesy 
oe potrzebie wprowadzenia do administracyi sił 
fachowych, bo w praktyce okazuje się, że to 
znaczy endeckich, 

Coraz dowodniej społeczeństwo polskie się 
przekonuje, jak obłudną zakałą naszego życią pu- 
blicznego jest wszechpoiski wrzód. 

Są jednak wszelkie widoki, że wchodzimy na 


pociągnięto przede- | aby w to miejsce wpinowadzić endeckiego agitato- drogę wyleczenia się a tej nie przynoszącej nam 
pa Widomskiego. Wraz z p, Klobasą ustąpił też , zaszczytu choroby, ( 


a) 


2 „DZIENNIK LUDOWZ* 


Pp. Cieński, Głąkbiński | Skarbek przy 
„bezpartyjnej*ć robocie. 


Z ogłoszenia „Słowa Polskiego" miał się |jowniczego obozu, umiejącego walczyć „z bronią 
dowiedzieć szerszy ogół o mającem nastąpić zje- |u nogi“, którego członkom udało się w powaznej 
żdzje powiatowych orgamzacyi narodowych. Obra- |ilośct zostać w miejscowościach swojej siedziby 
dy tego zjazdu odbyty się ubiegłej fiedziell, w|i swojej przedwojennej działalności. Ta dziwna 
sali Ratuszowej, przy pewnej itości księży, nauczy- |acz zadziwiająca i przez,,Słowo p.“ cytowana Je- 
cieli, tmiejsie(ch inteligeniów i garstki chłopów, |dnomyślmość delegatów tego zjazdu odbierała de- 
którzy drugiego dnia narad świeci / caktowyy | batom prowadzoltym na temat a) pracy narodowej 
nieobecnością. iebLonomicznej; b) organizacy! wsł; c) agrarnej; 

Na ogół zebrało się 250 ludzi w tem pokażną | d) utworzenia przedstawicielstwa Org, n, nietylko 
ilość delegatów dał Iwowskł K. O N. Lwowscy też |zaciexawiającą formę ale i treści nadawała: ton 
„działacze nar-dem byli insp/rarorami samego | akadt micki iod życia oderwany. Czy papiero- 
zjazdu. Oni nadawali ton i patos uczuciowy, któ- |We rczolucye — o iie o nie naprawdę in'cyato- 
rytm na;prawdopodobniej można wytkanaczyć fakt, | torom zjazdu chodziło — moga tę ilość zasadnień 
że w oczach sprawozdawcy „Trybuny polskiej* przez nie pomiszemych i środkami przez tak e org. 
wbrew wyjątkowo obiektywnym cytrom bratn,e- ñ. posiadanemi rozwiązać, można o tem n-etylko 


go „Słowa p.“ zwiększyła się liczba zebranych 
nić mniej nie Wio; tylo ceteroznomie(!) 
Robiona emfaza organu miebyezczyka Kczaka 


dyskutować ale i mocno powątpiewać. Żywsze- 
go akcemu nabisrały w szeregu tych debat 


i Denitina i jegmmościow poszukujących żony u-|ZJADLIWE DYGRESYE RÓŻNYCH PARTYKU.- | 
miejącej tańczyć fox-irotta, któremu podobało się| LARNYCH „MĘŻÓW STANU“ POD, ADRESEM | konsiytuanty. 


nazwać zjazd „eńtą pracy narudowej — z któ- 
rej nazwiskami na kartach wielkiego rozwoju tej 
zjemi w ciągu lat ostam$ch związany, jest ogrom 
wspan,ałych nieraz wyników na polu 6świto- 
wym, gospoilarczem eta. ete 

„Uczuciowa* pomyłka „Trybuny“ fednogło- 
éme wybory do prezydyum wiecu, jednogłośny 
wybór Wydziału do którego weszli pp. Cieński 


Skarbek, Głąbiński (naturalnie) i ich komilitoni | 


i jednogłośne uchwały, w czasið takiej rozb 
żności zdań, o ile chodzi o sprawy tej wag! izna- 
czeńja, jakie były poruszane na zjeździe, a to 
kwesta agrarna, sprawa organizacyi wśi tt. p, 
pozwalają nietylko na domyślanie się wbrew zape- 
wnienem kierowników zjazdu, usiujących harzu- 
cić tak obradotn jak K formom ore. nar inarkę 
bezpartyjności, ale tma stwierdzenie obiektywne 
że zjazd niedzłelmy był przedewszyśtkiem 1 
ogromnej większości zjazdem ludzi pewnej par 
tyi, wstydzącej się swego nazwiska. Bi 
To, że nasi 


ENDECY WSTYDZĄ SIĘ SWOJEJ „FIRMY“ 


łusiują filtrować swoje poglądy i zasady pod 
najróżnoroniejszemi nomenkiaturami, to 
charakterystyczna i zaciekawiaąca, ale objaw ten 
tenibardzjiej powinienby pobudzić nasze żywiły 
radykalne do oporu, by nie pozwolić „wstycki- 


wej" partyi żerować i rozszerzać swoich wpły-| 
wów pod wiele mówiącym szykłem narodowych | 


łromitetów czy organizacyń, i nfs dać sobie wyr- 
wać itych placówek, które teraz zasmowane są 


„„LUDOWCÓW, 


którzy w Tłumackiem i gdzioś tam jeszcze rozbi- 
jają konsolidacyę i jedność narodowego obozu. Bo 
wielce szanowni współuczesinicy zjazdu nie na- 
próżno obrałj za hasło przewodnie jedność į Jedno- 
myślność, a za cel ku temu wiodący, i 
środek niezawodny acz do pp. Głąbińskich, Skar- 
bków i Cieńskich wielce niepodobny i o całe niebo 
od nich daleki.. bezpartyjność. i 

A „bezpartyjność* będzie wtedy bezpartyjna 
(styl i logiłra naszej lude — lude — demoiracyiy, 


j 
Skarbków. ' 
Życie społeczne bogatsze jest jednakowoż i 


w |bardziej skompałkowane, aby się dało zamknąć 
|" kluby wykoncypow. przez leaderów iwowskie- 
go 

-| bratnich organizacyi. Chelałyby one wtibieć je 


K. O, N, i calego szeregu pokrewnych mu i 


dziwnie zwężonem i jednokrotnem, gdzie przy bu- 
dowamju zapór i tam przeciwko Rustnom udało- 
by się może ukiuć í takie pęła, któreby w sam 
raz nadały się dla ruchu wyzwoleńczego włościan 


TZECZ |; robdtników. 


żywotności 1 rozpędu tym warstwom ludo- 
wym, które jedynie i wyłącznie mogłyby być o- 
parcjem polskości na kresach, Org. Narod Cień- 
skich i Głąbińsłów: — rzecz prosta — nie zapę- 
wig. 

Niech tylko ustaną anormaln* stosunki wo- 


niema ;bez oporu przez „Wilków nar. dem, w ‘jenne, a potężna fala ruchu iudowero wzhierze 
owczą — przcbierających się — skórę. Nie da się żywiołowym pędem i re mic przydadzą się za- 
zaprzeczyć, że istnieją w niektórych powiłatach klęcia „katolickich rob,imików, obeenych także 
org. narod względnie komitety powiatowe, gđe na zjeździe w osobie niejakiego p. Fapandy, wzy- 
i żywioł postępowy jest poważnie reprezeniowa- | wającego do krucyaty przeciwko wrogom ladu 


ny i odgrywa pewną — na ogół jednak zbyt nie- 
znaczną — rolę. WI ogromnej większości jedna- 
kowoż takich organizacyi jest niezmiernie mało na 
skutek rozgrószemia się po świecie w latach o- 
stamąch — jednostek energiczniejszego Ł wolno 
myślniejszego pokroju, nie należących do tego wo- 


brednie Wilhelma ostatniego. | 


Moła koalieyi do Kolandygi. 


i porządku, jakimi są socyalfei i inni bezbożnicy 

Organijzacye Narod. pozostaną zaś i nadał je- 
dna z licznych a nieudaiyci prób okiełzania ży- 
cia narod. i społecznego i puszczenia go w te 


i koryta, któreby jak najwięcej sprowadziły wo- 


dy do. , endeckiego młyna. BR. SK, 


wszystkich narodów doznało wstrząśnienia, 1 że 
zagrożone są klęską głodową i niedostaikiem. 
Wszystko to jest wynikiem. strasznej wojny, któ- 


WIEDEŃ. (Pat). BK. z Londymu. Nota do |"ei sprawcą był Wilhelm II. Państwa sprzymie- 


Fotandy|, zatwierdzona przez kohierencyę amba- 
sadorów z dnia 14. bm opiewa: Mocarstwa nie 
mogą wyczekiwać utworzenia światowego trybu- 
natu e*l m poci nicca do odpowied: ja ności spra- 
wców katastrofy wojennej. Rząd kolendersk, za- 
pzwme nie zapośmmiai, Że polityka i czyny czło- 
wieka, którego wydania mocarstwa się domagają, 
p'zyprawiły o śmierć około 10 milto- 
mów ludzi, które zostały w najlepszych swoich 
latach zambrdowaze; dalej, że ponosi on odpowie- 
dzjalność za katectwło i uknatę zdrowia trzy rā- 
zy większej liczby ludzi; odpow$edziamość za 
zmiszczenie miltonów kfiometrów kwadr. obsza- 
rów, gdzie dawnkicj pracowałi ludzie spokojn;e 
i szczęśliwie, odpowiedria'ność za długi wojenne, 
króre dochodzą do sum, miliardowych, odpowie- 


Kejalność, że gospodarcze i społeczna ismieme publiki. 


rzon: nje mogą ukryć zdumien a, że w nocie ho- 
lenderskyej nie ma ani słowa potępienia dla zbro- 
dni byłego cesarza. Mpcarstwa nie mogą ukryć 
przykrego wrażenia, które wywołała na nich od- 
mowa Holandyl i żądają ponownego rozważe- 
mia kwesiyi przez rząd holenderski. 

C EE i OWC ANAKEĆ a FTZEBCY "| 


PRZECIW OBOWIĄZKOWEJ SŁUŻBIE WOJ- 
SKOWEJ W AMERYCE. 


BERLIN, 15. lutego, (WBK,) „Berliner Tage- 
blatt dowiaduje się z Waszyngtonu, że senat od- 
rzucił znaczną większością załnjicyowany przez 
Wilsona wniosek aby wykształcenie wojskowe by- 
ło obowiązkową mauką wszystkich obywateli re- 
> t 


Nr, 43 


Czescy socyaliści za pokojem z Bol 
szewikami. 

PRAGA. (Pat) W niedzielę wieczorem odby 
ło się w Pradze w Domu luuowym wielkie 
zgromadzenie mężów zaufania partyi socyali 
stycznej, na ktorem uchwalono jednomyślnie 
rezołucyę, domagźjącą się zawarcia przez rząd 
zecho słowacki pokoju z Rosyą i nawiązania a 
nig stosunków gospodarczych, 

t -g= “ + 


Program niedobitków Denikina. 

KRAKÓW. Pat. Rad. z Paryża. Z Konstan- 

tantynopoła dortogżą, że w Jekaterynodarże od- 
było się zebranie delegatów z trzech dystryktów 
na którem Denikin przedstawił znaczenie wiel- 
„iego zwycięstwa, odniesionego nad bolszewikas 
mi nad Donem i rzeką Manyczem. 

Cel waiki z bolszewikami jest następujący : 
Stworzenie niepodzielnej Aosygi, au'onomia w 
dystryktach kozackich, Ggntralny rząd rosyjski 
z reprezentantami okolic autonomicznych, rozda» 
nie ziemi wieśniakom i kozakom oraz zwołanie 


—0- 


, ; z 
¡OTWARCIE WĘGIERSKIEGO ZGROMADZENIA 
i NARODOWEGO. 


WIEDEN. (Patp. BK. z Budapesztu. zgro- 
imadzen narodowe powitał prezydent ministrów 
i Huszar, Naród węgierski w ostatnich czasach dużo 
przecierpiał z powodu słabości żywsoiów miesz- 
czańskich. Następnie posiępował coraz bardziej 
zwrot na lewo, w koricu zaś zmaiazł Sję naród 
węgierski z powodu świadomej zdrady, nad brze- 


|kjedy wszyscy mieszkańcy wschodniej Gakcyi bę- | giem przepaści. Punktem przewodnim miszą być 
idą czytali „Ojczyznę* Słowo p.“ i „Trybunę* 
i wybierali na posłów. Giąbtńskich, Cieńskich 


dwie zasady: ochrona chrześcijaństwa (burzliwe 
bklaskj) I rozwój Węgier. W czasie rządów bol 
szewickich. — powiedział mowca — popadła część 
robotników w manię wielości. Nie dopuśctmyj 
aby choroba ta przerzucjła się także i na iine 
klasy (burziiwe oxkmski). s 
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KARABINY AUSTRYACKIE DLA POLSKI 


WIEDEŃ. 15, lutego. Komunistyczne pismo 
wiedeńskie „Rothe Fahne“ zamieszcza ña czele 
numeru mformacyę, że 10. lutego na dworcu pół- 
nocnym w Wiedniu ładowano do wagonów pod 
nadzorem oficera misyi polstowj karabiny, prze- 
|znaczone dla Polski. Ilość ich wymosić m 
11.048 w cenie po 140 kor, za karabin. Broń ta 
została wysłana jako rekompensata za dostarczo- 
ne przez Polskę środki żywności. 

Organ komunistyczny atakuje ostro min,strów 
że dostarczają bioni przeciw rosyjskiemu pro» 
letaryatowi. 

W ostatnich dniach została „Rothe Fahne* 
zawieszona. Pismo to w jednej odezwie użyło 
zwrotu, że rząd jest tylko kupką brudu na połach 
ubrania Ludendorifa. 

—— 


WIEDEŃ JAKO WOLNE MIASTO. 


WIEDEŃ, 14. lutego (Kor. Biur. Pr.) „Neue 

Wiener Tagblatt“ w artykule p. t ,, ie- 
diia" pisze o nowej propozycyi rozwiązania au- 
siryackiego problemu: 

„Tutejsze koła polityczne żywo inieresulą się 
przebiegiem koniercncyi, rozpatrującej kwestyę auw 
stryackjej konstytucyi. Poszczególni przewódcy 
wyrazili swoje zapatrywania, dace w tym kiorun- 
ku, że najlepszem rozwiązaniem austryackiego pro- 
'blemu byłoby prokłamowanie Wiednia wolnem 
,miestem. Wiedeń stałby się przez to współnem 
centrum hamdłowem, jak również naukowem, a 
w interesie sąsiedńich państw leżałoby wspie- 
ranie do pewnego stopnia tego niepolitycznego, 
gospodarczego, kulturalnego centrum. Wiedeń na- 
leżałby do calego niepolityczn=go świata, podczas 
gdy teraz jako millonowe miasto ligpucjego pañ- 
stwa skazany jest na polityczną wegetacyę. 

U 


ZIEMIA DLA WYSŁUŻONYCH ŻOŁNIERZY. 


LONDYN. 14 tutego. Rząd angielski uzyskał 
200.000 akrów roli, którą przeznacza dla wysłu- 
żonych żołnierzy. 

ma 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


— 


Czy można siworzyć we Lwowie 
„miasto ogrodowe ? 


Lwów, 17. lutego. 

W czasach ogólnej nędzy aprowizacyjneg, 
znużenia i wyczerpania ludności, mysl udziele- 
nia mieszkańcom miast miłej słonecenej ustroni, 
gdzieby mogli wytchnąć po pracy, oderwać się 
od troski codzi iennej i uzyskać realne korzyści 
w postaci jarzyn z własnego ogrodu — myśi 
taka dziś jest szczególnie aktualną, 

Zagranica, jak wiemy, myśl podobną zdołała 
przeprowadzić już dawniej i zrealizować w spo: 
sób, przynoszący ludności istotne korzyści W 
Darmsztadzie n. p. istnieją przepiękne „kolonie 
artystow*, gdzie rzesza pracowników intelektu» 
alnych, literatów, malarzy, rzeżbiarzy, oddaje 
się sielankowym zajęciom w ogródkach, w aHa- 
nach zacisznych, wśród cienia i woni grządek 
kwietnych znajdując prawdziwe wytchnienie i 
„ukojenie w znużeniu i przepracowaniu. Podobnież 
zrzeszenia robotnicze. urzędnicze i t. d. posiada- 
ją swe ogrody w Anglii, Niemczech, Francyi czy 
Ameryce a ebok miast tworzą się całe dzielnice 
ogrodów i domków letnich. 

Cóż dotąd u nas zrobiono w tym względzie ? 

Są wprawdzie „działki* tu i owdzie upra» 
wiane przez ludność, jednak rzecz całą male:a- 
łoby skierować na racyonalniej isze tory, Dotąd 
rozdawnictwo działek odbywało się systemem 
protekcyjnym, za pośrednictwem Związku Nice 
wiast katolickich, co jest stanowczo błędną 
drogą. 

Rzecz cała winna być oparta 


na zasadzie kooperatywy, 
jak to przyjęto zagranicą. 

Projekt zorganizowania ogrodów dia zrzesze- 
nia inteligencyi pracującej przedstawił niedawno 
prof. Kubik zaproszony na konferencyę z przeds 
stawicielami prasy. Referent projsktuje, by po- 
zostawić wszystkie dotychczasewe ogrody dział- 
kowe ludnośei, która je dotąd uprawiała, lu- 
dności robotniczej, zaś dla proletaryatu inteli- 


Obrazki bez retuszu. 


Finale. 


Przyszedł do nas ten gość stpaszliwy, z nie» 


ubłaganą, matematyczną pun ktuałnością i i wpadł 
w środek rozbawionego tłumu ludzi i kobiet, 
jak straszne memento, jak zły satyr w koło 


"mina, 


gencyi miejskiej starać się o grunta na torze 
wyścigowym Cetnera. Grunta te dzierżawca od- 
najmował dotychczas za 2.500 K. 

Pref, Kubik pragnie obszar ten, jako nada- 
jący się istotnie na cee ogródków uzyskać od 
gminy za cenę, jaką płacił dzierźawca i urządzić 
tu działki dla zmeswen inteligencyi pracującej, 
kooperatyw i t. p. 

Gmina m. bwowa winna akeyi tej pójść na 
rękę i ułatwić proletaryatowi miejskiemu, pra- 
cującerau fizycznie, czy też umysłowo, zdobycie 
ziemi na ogród i dom letni. 

Jak wiadomo do gminy m. Lwowa należy 
wiele okolicznych folwarków i lasów o po- 
wierzekni przeszło 12.000 morgów. Inne naj- 
bliższe obszary, położone dokoła miasta, należą 
do różnych klasztorów i do kapituły. 

Skąd zatem można otrzymać ziemię na os 
gre dy robotnicze i na miasta ogrodowe, jeżeli 
gmima nie zechce zrozumieć swoich obowiązków | 
i jeżeli nie znajdą się właścisiele prywatni, któs 
rzy efiarują ziemię na ogrody? 

A jednak, jakże wiele jest wokoło nieużytków 
i ziemi leżącej odłogiem! Należy bezzwłocznie 
postarać się choćby o takie nieużytki, a gdy 
akcya będzie roepoczęta, można ją będzie dalej 
rozwinąć. 

Donuiostość i pożyteczność sprawy winna zro- 
zumieć gmina m. Lwowa i 


ułatwić ludności uzyskanie ziemi, 


tak cenne uwugi mogącej oddać w opłakanych 
dzisiejszych stosunkach. 

Zebrani na konfereneyi słuchali z zajęciem 
planów stworzenia kolonii ogrodniczej dla inte« 
ligencyi zawodowej na rozległych gruntach na 
torze wyścigowym Cetnera. widząc już w ma- 
rzemiu „miasto ogrodowe* we Lwowie, zalane 
potokami świałia, tonące w zieleni bujnej... 

Czy je zdołamy stwerzyć ? — okaże przy- 
sałość, 

ETI T TRZA "PODZAAEZE Z EA TZ TTZIEECZW EA, 


beztrosktiwie pląsajączych nimf, jak obława pa. 
ieyjna do kawiarń lwowskich po 12-ej w nocy 

Głodaemi oczyma rozwydrzonego korsyka- 
szukającego swego rywala, przebiegał 
straszliwy gość całą salę, aby odnaleść tego, 
komu śmierć pisaną była z jego ręki kierowa- 


Tah 


nej przemocną siłą vendetty. 
Umilkły tony zawrotnej muzyki, 
śmiech 


zamarł 
wykwitający na karminach ust kobie- 
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JEZUS i JUDASZ 


tóm, MARYA BIANKA. 
{Cigg dalszy). 

W tym labiryncie pomyłek trudno się zoryen- 
tować. jeżeli chcę sądzić na podstawie rozwagi, 
to wszystkie fakta przemawiają przeciw panu. 
Uczucie me jednak nie pozwala mi wierzyć w 
taką straszną zmianę u mego pełnego zapału 
szczerego przyjaciela. Chciałbym, by pan po- 
słuchał mej rady. Jeżeli niesprawiedliwie wobec 
Pana postąpiono, niech pan nie wyciąga z tego 
egoistycznych konsekwencyi. W tak ciężkim dla 
naszej partyi okresie jest konieczną często mo- 
że zbytnia ostrożność. Wszelkie względy dla je- 
dnostki muszą ustąpić miejsca interesom cało- 
ści. Bez wątpienia jest tu w tem pewien kon- 

tragiczny i z pewnością wzruszający jest los 
takiego, króry niewinnie pada ofiarą. Jeżeli pan, 
BZ Przyjacielu, jest w takim położeniu, nie roz- 
paczaj pan, stawiaj pan mężnie czoło przeciw- 
nościem.,. może przyjdzie czas, że niewinność 
pańska wyjdzie na jaw a pańskie oskarżenia 
przeciw zamergowanemu Yttlowi znajdą skądinąd 
poparcie. Okaże pan to najlepiej, pozostając 
wiernym naszym ideom do ostatniego tchnienia, 
Życie nasze jest walką o byt... okaż się pan 
mężnym bojownikiem, Serdecznie żegnam pana. 


Wspominaj pan bez goryczy swego Gabryela 
Lohn:evETa. 


FELIKS HOLL AENDER. 


— Chodźże pan nareszcie, le, lam Musud| | - i Guścia 
czekają już pół godziny na rogu ulicy. 

To Hóike w paltocie i kapeluszu próbował 
wyrwać Trucka z jego ciężkiej zadumy. 

A kiedy ten nie odpowiadał, dodał zrozpa- 
czony prawie : 

Karolu, czy pan nie słyszy? Dziewczęta nie- 

pokoją się pewnie. 
Szaloną mieliście myśl — zaczął nagle 
Truck — tak ni stąd ni zowąd aranżować wy- 
cieczkę na wieś i mnie do tego zmuszać, Skąd 
pan ma wogóle prawo do tego, czy sądzi pan, 
że jestem rzeczą z którą można robić, co się 
komu podoba ? Niechże mi pan to z łaski swo- 
jej wytłómaczy — krzyczał — czy pan myśli, 
że moje płuca na loteryi wygrałem? 

— jeżeli nie ma pan ochoty do tej wyciecz- 
ki to zostań pan w domu — odparł Hóike — 
ale jeżeli sobie pan przypomina, umówiliśmy 
się... 

— Niczego sobie nie przypominam, rozumie 
mnie pan? A któż panu powiedział, że chcę zo- 
stać w domu. Czy może chcecie się mnie po- 
zbyć? — i dodał podejrzliwie — może panu to 
polecono ? 

— Kiedy pan będzie gatów ze swoją toale- 
tą ? — spytał spokojnie Höfke. 

— jeżeli mi pan nie bedzie przeszkadzał, za 
pięć minut — i nagle bez powodu zaczął się 
giośno śmiąć: 

— Nie, ale z pana jest śmieszny człowiek, 


Hófke, nie bierz ml pan za złe... 
wiał 


Hófke wyszedł z pokoju. Na kurytarzu przy 


śmieszny czło- 


puhar kryształowy 
zblakło ja- 


cych, zawisł w pół drogi 
w na, do usł niesiony i świaiło 
SKTAWE... 

Straszliwy gość z twarzą koloru popiołu, 
Szedł przez ogromną salę balową, rozpychając 
tłum barwny i zgiełkliwy kobiet pół nagich i 
mężczyzn, dyszących winem i chucią,,. 

Kościstą ręką dostawał do zwisających ze 
stropu festonów i girland z kwiatów wielobarw- 
nych uwitych i w strzępy je targał brutalnie, 
pəd nogi je biorąc i depcąc... 

Złośliwe uśmiechy, jak rzeżnik lwowski na 
widok obwieszewenia o karach za lichwę, 
chodził straszliwy gość do kontaktów elektry- 
cznych i światło skręcał płonące, na krzyki i 
lamenty niewiast płochliwych nie zważsjąc... 

Koncpnym sznurem, zdjętym z bioder, graj- 
ków precz przepędził rzępolących 
wreszcie szukanego rywala. 

Rywal siedział na wysokim tronie złocistym, 
w frak strojny i biały piastron koszuli kro: 
chmalnej, Na piersi błyszczały mu gwiazdy 
brylantów szklanych i ordery państw egzoty- 
jcznych, jaskrawe wstęgi wytańczonych zwy- 
/Jcięstw i kwiaty sztuczne kłamanych uczuć. 

Drgał cały na swym tronie złocistym i bla- 
| dy, byi, jak owe białe wstęgi orderów, za wy- 


tańczone zwycięstwa. 
— Czego chcesz odemnie ? — spytał straszli- 


pod- 


i dopadł 


wego gościa. 

— Życia twego. blagierze i uwodzicielu | — 
warknął napastnik. 

— Może mnie bierzesz za kogoś innego ? -— 
skomlał hłazen na tronie złocistym. 
przecież tylko Karnawał niewinny... 
cież tylko.. 5 

— A jam: Popielec! — zacharczał wściekle 
straszliwy gość, sztylet topiąc w piersi Karna- 
wału. Struga wodnistoróżowej krwi buchnęła 
z rany i posadzkę balową zalała obficie, gdzie 
walały się confetti jaskrawe, coriandoli wiotkie, 
korki szampana, kwiaty zbrukane, ustniki pa- 
pierosów i serca kobiet płochych zdeptane... 

Poczem  Popielec z najzimniejszą w świecie 
krwią, stanął na złocistym tronie, gdzie przed 
chwilą siedział strojny i władny Karnawał i 
popiół sypiąc na wymuskane łebki mężczyzn i 
vragie torsy kobiet, zawołał głosem wx4aściciela 
lupanaru, do którego bramy policya się dobija: 

„Feieramt', moi panowie | 

— „Feieramt !“. 


| zła]. 


— Jam 
Jam prze- 


al agka „Ml Raort 


Stąpił do niego Silberstein. 

— Jeszczeście 
zdziwiony. 

Höfke wzdrygnął się. 

— Silberstein, tak się obawiam — wyjęk- 
nął — Nie spodziewam się niczego dobrego pc 
tej wycieczce, on jest zupełnie zmieniony... Sił. 
berstein, main wprost strach przed tą wycieczką. 
skrupuły... 


się nie wybrali? — zapytał 


Odrzuć pan swoje i chodź 
z nami. 

— Naprawdę, Höfke... nie mogę... nie je- 
stęm w stanie — jąkał się Silberstein — pan 
zna przecież przyczynę..." ze względu na pannę 
Guścię — dodał ciszej. — Lecz właśnie po tei 
wycieczce spodziewałem się wiele dobrego dla 
naszego biednego przyjaciela, pragnę by ochło- 
nął po tych strasznych przejściach. 

— Wie pan, że dreszcz mnie przechodzi, 
kiedy sobie przypomnę, jak Lena z piaczem 
rzuciła się na szyję Guści i tylko te słowa po- 
wtarzała: „Zniszczyli go... mego Karola... zni- 
szczyli go. Nie mogę zapomnieć tego wyraźe- 
nia. Jakie straszne "oskarżenie w tych słowach, 
jaki ból! Ach Boże! — nie mógł mówić dalej, 
tak był wzruszony — zniszczyli go! 

— Nie wywołuj pan wilka z lasu — przer: 
wał Silberstein — jeszcze... 


LI , - - 


pan 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


Baczność Obywatzia i Towarzysze z Zagłębia nalłewego! 
vV/ojna czy pokój? 


Z takim porządkiem dzienngm odbędzie się dziś, w Środę, o godzinie 5 popoł. przed „Domem ludowym“ 


p A WA ea 


Endeckie surmy bojowe a sprawa 
pokoju. 


Lwów, 17 lutego. 

Wobec imponującej manifestacyi proletarya- 
tu lwowskiego za pokojem na estatniem zgra- 
madzeniu w Filkarmomii, na którem całełksabAt 
Spraw naszej poł tyki zagranicaaej i miejscowej 
omówiono szeroko i obszernie, dosyć niepokaźnie 
wypadł sejmik relacyjny posła Glębińskiego 
odbyty w dniu wczorejszzm w sali Sokoła Ma- 
cierzy. 

Przed grosem swoich endeckich wyborców 
musiał p. Głabirski — rzecz prosta — odrzucić 
maskę bezpartyjności aka tak trudno przylega 
do twarzy leadera eniudecyi, a którą na gwań 
trzeba było przywdziać na niedzielne i ponte- 
działkowe zebeamie Org. N., by w długim a nie 
zbyt zaimujęycym relerscie wystązić w Iwiej 
części tego referatu przeciwko tow. Daszyńzkie- 
mu i Kausneromi w szeżególłności a socyalistiom 
„w ogólności za ich stanowisko wobec p»koju i 
wojny. Szczęświe to dla mowy p. Głąbińskiego, 
Że zacnv ten poseł o „dwu twarzsch* nie mogł 
dokonać cudu rozdwejenia się i uczestniczyć na 
zebraniu robvtnirzes: wówczas kiedy musiał 
,brać udział we wspomnianym zebran/u Org. N., 
gdyż bytyby odpadły liczne, zbyt liczne nawet 
dygresye w stronę socyalistycznych posłów u- 
czenie ich patryotyzmu, zbijania ich twierdzeń. 
jakich jako żywo nie wygłaszali a z tem byiby 
odp»dł powód i przyczyna te4o zebrania. Bo na 
ogół biorąc i p. Głąbiński jak I tow. Hauswer i 
Daszyński jest za pokojem z bolszewikami i tak 
on jak i oni są za przyłączeniem tych części 
zieiu kresowych, klóre po temu okażą ochotę i 
wolę do Polski, tak on, jak i oni jest za jak 
rychlejszem wprowadzeniejn plebiscytu w tychże 
ziemiach kresowych, tam gdzie wyłaniują się 
kwestye s; orne. 

Lecz gdy dwaj raówią rzecz tą samą nie jast 
to jednak to samo... tembardziej gdy szen. lena 
der en'leckiego stronnictwa, dając swoje placet 
na powyższe żądania, w tym semym wWykiadzie, 
żąda równocześnie i granicy Dmewskiego i gra- 


3 sadu wojękowego. 
O zbrodnię rozkradania majątku wojskowego. 


Przed sądem wojskowym DOG. stanęli one 
gdaj pór. Wiktor Witkowski i sierżant sztab. 
Braunstein recte Körber, oskarżeni o nadużycie 
władzy i stanowiska służbowego w ten sposób, 
że sprzedawali rormaite rzeczy i materyały po- 
chodzące ze zdobyczy wojennejj a pieniądze uzv- 
skane ze sprzedaży obracali na własną korzyść. 
Rozprawie przewodn. sędzia major Hecht oska- 
rżenie wnosił proku'ator major Urski, obwimio 
nych bronili dr. Akser, Witkowskiego i dr. Pie- 
racki, Kórbera. Jakv znawców psychiatrów po- 
wołeno na wniosrk obrony dr. J. Rothtelda i 
dr. Demionowskiego. 


Wedie aktu oskarżenia obwinieni wysłani z 
ramienia referatu dla zdobyczy wojennych DOG. 


nicy z 72 r. (drobnostka |) no i pozwala sohie 
na twierdzemia, że wojsko masze płonie wyłącz- 
nie tyłko żądzą walki i bitwy jak gdyby tylko 
nastrój wojska a nic więcej nie decydowało o 
zwycięstwie. 

Sam p. Głąbiński płonie także żądzą boju i 
chciałby nawet nie drobnych potyczek czy walk 
pazycyjnych, ale wicikiej, jukiejć walki i przele- 
wu krwi, aby świat się po raz niewiadomo któ- 
ry przekomał, że Polska żyje. 

Dzielny =wategik preposuje nawet bolsze- 
wikem płan działań operacyjnych; «lo ma;ą się 
zbierać nie w luźnych bandach i rezp ószonych 
eddziałach ałe w więlszych formacyach i w 
omaczonych miejscach aby żołnierzowi polskiea 
mu ułatwić zwycięstwo i zdobycie sławy. 

Chcą więc pokoju czy wojny ? 

W tym chaosie poglądów i różnorodności 
wypowiedzeń się mocno biegiem wydarzeń zde 
tenowanych menerów narod -dem. — nie zoryen- 
tuje się chyba człowitk powodujący się zdro- 
wym rozsądkiem i logiką; chaos słów i bom- 
bastyczne tyrady, temhardziej o ile skierowane 
są słusznie czy nie słusznie — w stronę socya 
listów zadowolą zawsze czytelmików, Mowa pol. 
i wyborców p. Głąbińskiego. 

Przekonywać p. Głąbinskiego, że ani jedno 
z kwestyoamowanych przez niego powiedzeń np. 
„o tem, że lud polski obstawać będzie tylko za 
granicą t. zw. Królestwa polskiego a wszelkim 
innym rozwiązaniom przeciwstawi energiczny 
protest lub o rzewomem zniechęceniu armii pol- 
skiej itp. nie miało zupełnie miejsca na robotni 
czym wiecu a mówiło się na nim rzeczy wręcz 
tamtym przeciwne, szkodaby czasu i atłasu, 
gdyż zbyt widocznem jest, że ma się tutaj do 
czynienia ze złą i przew otaą wolą. 

O iunych zagadnięnach, jak kwestya waluty 
| a wach. np.. nie miai pan Gł. nic do po- 
| wiedzenia posadto — co jak sam oświadczył — 
li tak już jego słuchaczem było znanem. 

Br. Sk. 

FONA "FT TOEEEE NE 0:5 
wsjska anst'yackie, nlemieckie, tureckie i ukra- 
in*kie, sprzedawali przedmioty wajskewe będą'e 
własneśńą państwa osebvm trzecim. Uzyskany: 
mi pieniądzmi wspólnie się dzielili, a na kwi- 
tach wydawanych chłopom, domagającym się 
petwierdzenia kupna, wyciskali pieczątki gminy 
o'ineśnej wsi. 

W ten spsób nadużywali obwinieni swego 


msrłatu służbowego i oszukiwali ch'opów, ukł 


ze szkodą państwa zapewnić sobie żródło mate- 


ryalnych dechedów potrzebnych im do życia | 


nad stan. Suwa pieniedzy pobrana przez oska | 
rżonych przekracza kwotę 4000 K. Co do Kör- 
bera akt oskarżenia zarzuca mu aądto wprowa- 
danie w błąd władz policyjnych, urzędowych 
i gminnych przez pizybieramie fałszywych imion 
i nazwisk. 

Rozprawa rozpoczęła się przedwczoraj prze- 
słushiwaniem osk, Kórbera, które trwało od g. 


do powiatu rohatyńskiego dla wyśledzenia, ze |5—10) wieczór. 


-Wczoraj skonfrontowano osk, por. Witkow- 


skiego z Kórberem Körber robiący wrażenie 
człowieka nadzwyczaj sprytnego, zwała całą wi- 
nę na por. Witkowskiego, ttumacząc się, że uzia- 
łał tylko z rozkazu porucznika, 

Z zeznań świadków kpt. Hornunga i por. 
Wybranowski”go okazuje się, że Körber już przy 
Wybranowskim pełnił powyższą funkcyę. A kiv 
dy Wybranowski chciał się go pozbyć gdyż nie 
pełnił naieżycie służby, wtedy Körber poza pie 
cyma Wybranowskiego uczynił doniesienie na 
niego o różne nadużycia, które się okazały po- 
tem fałszywemi. 

Następnie przewodniczącyj zaczyna badać 
Kórbera, dlaczego wiedząc o nadużyciach Wit 
kowskiego nie donosił go. Na to K. odpowiada 
że nie chciał oficera „zasypywać*. Zapytany zaś 
czemu donosił Wybranowskiego, oskarżony za- 
czyna bałamutnie odpowiadać. 

Z przesłuchania Hornunga i Wybranowskies 
go okazuje się, że poszkodowanym nie jest skarb 
państwa tylko osoby prywatne, wobec czego nie 
może hyć mowy o ustawie sierpniowej, uchwa- 
lonej przez Sejm polski która podobne zbrodnie 
karze śmiercią przez rozstrzelanie, a tylko o o- 
szustwie, popełnionem na szkodę osób prywa- 
tnych. 

Znawcy lekarze— psychiatrzy wydają orze- 
czenie, że osk. Witkowski jest osobnikiem mo- 
żliwie anormalnym przeto do stanowczega orze» 
czenia potrzeba badania W. w zakładzie psy- 
ch:atrycznym co najmniej przez 3 tygodnie. 

Ponieważ masę osób poszkodowanych nie 
wezwano do rozprawy, a ponadto celem zbada- 
nia Witkowskiego w zakładzie psychiatr. — po- 
stawił prokurator wniosek łącznie z obroną nre 
odroczenie rozprawy i ustalenie, czy faktycznie 
są poszkodowane osoby prywatne, czy skarb 
państwa, 

Trybunał po naradzie uchwalił odesłanie 
aktów do sędziego śledczego z przyczyn poda- 
nych przez prokuratora i obronę z tem, że obaj 
oskurżeni pozostają dalej w więzieniu śledczem. 


Nówa taryia obowiązuje we Lwowie. 


Lwów, 18 lutego. 

W sobotę odbyło się w prezydyum magistra- 
tu posiedzenie komisyi cennikowej, na którem 
po dłuższej dyskusyi, ustanowiono ceny targowe 
na niektóre artykuły pierwszej ,otrzeby, I tak: 
1 kg. buraków ma kosztować 4 kor, brukiew 
2 kor., ziemniaki 3 kor., cebula 25 kor., czosn'k 
20 kor, kapusta głowiasta 3*50 do 4 kor., ka- 
pusta kiszona 450 kor., kiei 10 kor, mleko 
świeże pełne litr 8 kor., zbierane 3 kor., jabłka 
wybierane 1 kg. 15 kor, kompotowe 10 kor, 
ser słodki 20 kor.. beczkowy 18 kor., masło de- 
serowe 92 kor., solone 66 kor., jaja świeże 1:60 
kor., konserwowane 1'40 kor. 

Ceny te będą obowiązywać od środy 18 b m. 
przeta publiczność, kupując te artykuty u wiej- 
skich paskarck, winna przestrzegać podanych 
cen. Wszelkie nadużycia należy natychmiast 
zgłaszać u kontrołorów miejskich, urzędujących 
na placa:h targowych. 

Jak nas iuformują, wkrótce będą ogłoszona 
ceny maksymalne i na inne wiktuały, a czas 
na to najwyższy, by zdziczenie tych morderców 
biednych i dzieci poskromić. 

—o— 
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Największe aroydzieło filmowe w 7 częściach 
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owing z dnia. 
Lwów, 18 lutego, 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: 


We środę 18 lutego o godz. 7 wieczór po raz 2 gi 
„Asystem* kom, w 3 akt. U. Zapolskiej, w niezmienio- 
nej obsadzie. 

s We czwartek 19. lutego o godz. 7 wieczór po raz 
3-ci „Eros i ksyche* cra w 5 ski. L. Róż.ckiego w 
nieEZTAIEIMOAEJ ODSAGL.C. 


—— 


REPERTUAR TEATRU LITERACKO - ARTYST. 
„CZWÓRKA" w sal „Casina de Paris". 


Program XIV. od poniedziaiku 9-go lutego 1920 r 
codziennie o godz. 8-€j wieczór. 

„Część |. Romuaid Gierasieński jako „Jankiel Traj- 
lowicz, pokątny daradca*, Puulina Noskowska — pio- 
soaki lityczne, Auda Kiusznman i Marek Windhesm w 
awoni repertuarz=. — Część ||. „Kłopow Pana Prezy- 
denta*, wioska, aktualna satyryczno-polityczna rewja w 
2 częściach pióra spółki autorskiej „Ki Zbi*. Udział 
biorą Marya Czajkowska, Anda khan, Paulina 
Neskowska, Romuald Gierasieński, Karol Gros, Stefan 
Morski, Jerzy Rygier, Maryan Tarłowski, M. Windheim 

W niedzielę 22. lutego o godz. 4-€j poneł. po ce- 
nach zaizonych: Powtórzemie programu Xii: Część 
koncarwwa i „Sen Salomona Pomeranca* z R. Giera- 
sieńskim w reli tytułowej 

Bilety od godz 9—5 w składzie nut G. Seyfarta (ul. 
Akademicka Q) a od godz. © wieczór przy kasie teatru. 

= 


REPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO: 
Bilety wczesnie; w periameryi Stoinskiego ul. Le- 


gienów |. 1. 
. Sroda I$. lutego o godz. 730 wieczór przedstawie- 
nie składane z wewółudziałem członków „Młodej sceny“ 
na cel dobroczynay. 
—0— 

REPERTUAR SCENKI LIT. - SATYRYCZNEJ 
„WESOŁĄ WYDRA“ nad kawiarnią „Miraż w Pa- 
saza Mikołascha: 

Od ló-go do 23-g0 lutego Dyrekter M. Wojtaszek. 
„Śłedetwo”, sakic W. Olszewskiego w 1 odsłonie w 
głównych relach ; Dwe nicki i Neusser, „Jak w moskiew- 
sksm jarre „ sceny cygańskie, w solowych kreacyachn 
Wojtaszek, Zjejjąska. Lilian, Mrawurofi oraz gościnny 
występ słaruaekiew cza: „Chłopczyk 1 dziewczyska*, 
dymiot tremsiormacy ny ze Spiewami i tańcami wykonują 
Wojtaszek | maseczka: „Dama w czarnem*, arlekinada 
w I akcie B, 
pichim, Lilian, 

Początek o 
do nabycia w 


Brenowskiego, z Wojltazzkiem, Dwer- 
Neussersm i JUs owiczem. 
dirie 9-te| Wieczorem. Bilety wcześniej 
na w iągarni Akademickiej riotel Europejski). 
„W niedzielę 29 b, m. w Sali Sokoła Macierzy „Be- 
nefis Wej aczka, 
—_Q— 
REPERTUĄ AL. BIURA KONC w 
M. TLEFKA, RG ERTOWEGO 
We Wtorek 24-g0 lutego: Matylda Lewicka, prima- 
40—3 


e h 


goena Opery warszawskie]. 


-0 

DAR NARODOWY DLA J. PIŁSUDSKIEGO 
Powstały Komitety prowincyonalne w nastęgu 
jących miejscowościach: Kozienice — Prezes p. 
Wiad. M itsowski, Kałuszyn — Burmistrz Arn 
Lubowioi. Łewicz — Komitet tymczasowy. Bia. 
łystok — Powstała szereka organizacya powia- 
towa. — Praewodmiczący, Prezes Rady Miejskiej 
p. E. Filipowicz. Chroberz gm. Piiczowski pow. 
Prezes Wójt gminy. Kielce — Komitet tymcza- 
sowy. Janów Lubelski — Prezes p, Starosta M. 
Sienycki. I 

Piotr Bielecki. tow. Sztuki drukarskiej, czło- 
nek-inwalida Stow. Drukarzy lwowskich „Ogni- 
sko”, Uczestnik powstania styczniowego w r. 
1863, zmarł w naszem mieście w 72 roku ży- 
cia. Pogrzeb odbędzie się we czwartek o godz. 
9-tej rano. Cześć bojownikowi o Wolneść Naa 
redu. 

PASKARZE w SUTANNIE. Szkedy całemu 
społeczen=twu zwłaszcza na placówkach kresów 
wschodnich wyrządzają ludzie nieodpowiedni 
stojący NA wyższych stanowiskach przez swe 
niegodziwe postępowanie. Szczególnie szkodliwi 
są ci księża którzy uprawiają paskarskie zdzier- 
atwo. Takım duszpasterzem jest ks. Michałkie- 
wicz proboszcz w Draganówce ad Tarnopol. 
Wyżej wymienrony ks. proboszcz dopuszczał i 
dopuszcza Się wielkich nadużyć, w stosunku do 


Premiera?! (6-9 b m. 


w Kuinotentrze 


CHIMERA, Aadozieka 8 


- 


a wa 


„DZIBNNIK LUDOWY" 


— 


Baczecść! [REG 
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Marysieńka” i Kopernik” 


wyświetiają obecnie salonewy, irancuski dramat w G-ciu 


W dramacie tym, o n'ezwykle silnem napięciu dramatycziwem, pełsym sałonewych efekftw, 
zbudowanym misternie pod względem teczuiki scenicznej I wyposażerwym w pr.eboyaże 
akcesorya, święcą w seepisowych reiach prawdziwe tryumfy Światowej sławy amyści. 


swych parafan, a mianowicie: za pogrzeb od 
największego biedaka żąda i każe sobie płacić 
300—500 K lub 1 ctn. metryczny pszenicy, ży- 
ta lub ież innego zboża. Za mszę Żżałebną ed 
80—154 K podebnie sa śluby i inne posługi 
kościelne. Każdy taki ceremon:ał keścielay po- 
przedza tarz, jak gdyby ehodziłe o sprzedaż 
krowy lub świń na jarmarku. Najwyższy czas, 
aby władze: dnchowne i polityczne wzłądnęły 
bliżej w prsktykę takich osobników i ubkrociły 
ich samowolę. 

Z MUZYKI. Koncert Matyldy Lewiekiej pri» 
madoRny opery warszawskiej, śpiewaczki obda- 
rzenej zdamiem fachowców najpiękn:e' szym gło 
sem w Polsce, odiędzie się we wtorek 24 bm. 
Artystka najwybitniejsza u nas przedstawiciełka 
„beleanta* wykona okazały program złożony z 
popisowych aryi operewych Wagnera, Verdiego 
i Masseneta raz szeregu pieśni BeeihoVena, 
Schuberta, Brahmsa, Wo fa, Karłowicza, Różyc- 
kiego, Szymanowskiego, Szepski+ go i Niewiadom 
skiego, Audycya p. Lewickiej będzie niewątpli- 
wie dzięki wysokiej umiejętności śpiewaczej ar- 
lystki jeda} z najpiękniejszych produxcy: wo- 
kalnych bieżącego sezonu. Akompaniuje kapel- 
m:strz Dr. Artar Rodziński. Bilety do nabycia 
u Styfartha. 

CZYJ WÓZ. Na widek żełnierza pol. Graszki 
zbiegł pewiem wojskowy w ul. Grodeckiej pozo- 
stawiając na łasce Bożej wóz zaprzężony w je- 
dnego konia. Na wozie znsidowało się 50 kg. 
mąki i 6 osi do wozów. Konia z wezem oddano 
pod opiekę komisaryatowi II dzielnicy. 

KTO zgubił zegarek w sobołę w sali ratuszo 
wej na zgromsdzeaiu pracowników gminnych, 
siech się zyglosi do adm. „Dziennika“, 

PODWYŻSZENIE CEN dzienników wiedeń 
skich, Wszystkie pisma wiedeńskie egtaszają ko- 
munikat, że z, pewodu zwiększonych kosztów 
wydawnictw podnoszą od 16 bm. cenę premu- 
meraty. 

O CZYSTOŚĆ W HOTELACH. Z polecenia 
Min. Zdrowia, komisya sanitarna pol. ostataio 
zarządziła rewizye w hotelach przyuł. Furmań- 


? 


Lisyd Gaerqe o pokoju 
z bolszewikami, 


W angielskiej izble gmin podezas debaty nad 
mewa tronową Lloyd George wywodził: 

Europa nie wdoła odkudować się, jeżeli będzie 
pozbawiona śnocxów pomocniczych, których mo- 
że dostarczyć Rosya. Jest wtdoczne, że Rosyfi 
nie da się zwyciężyć bronią, nawet gdyby wsz 
kie państwa kresowe chciały waiąż udział w woj- 
nie. Ani Fremcya, am Stany Zjednoczone, aż 
Anglia nie mogą ponosić kosztów. 


POZOSTAJE TEDY ALTERNATYWA ZAWAR- 
CIA POKOJU Z ROSYĄ SOWIECKĄ. 


Tutaj ateli musi się misć na wzgłędci» kwestyę, 
czy Rosya zechce zrezygnować z swego barba- 
rzyńskiego posiępowamia i czy rząd baszewócki 
nawrócił się do zasad cywilizacyi. 

Handel może być odpowiednim środkiem, by, 
Rosyę przyprowadzić do rozumu. Handel poio- 
ży kres ekruełaństwom| i zdziczeniu, jakąteż ra- 
bunkowzan rządom bolszewizmu. 


HANDEL JEST NAJLEPSZYM ŚRODKIEM, ABY. 
ROZSZERZAĆ CYWILIZACYĘ. 

Zresztą Europa nie może obejść się bez pomo- 
cmiczych środków Rosyi, która przed wojną œo- 
starczała 1/4 część ogólnego zapotrzebowania zbo- 
/ża. Ilość dostarczonego przez Rosyę zboża wy- 
nosiła 5 milionów tonn. Te cyfry mówią dość wy- 
rażnie. Podczas gdy we Francyi, Angi i Wło- 
szeck rośnie drożyzna, a w Europie środkowej 
panuje głód, spichrze rosyjskie są przepełnione. 
Aie z Rosyi nie dostanie się zboża, &ąc wojska w 
kraje rosyjskie. 
| 


CZŁORKOWIE Ludowego Tow. Wydawnicze- 
|go zechcą się zgłosić pe odbiór swoich książe- 
czek ndriałowych w administracyi „Dziennika 
Ludawego* zaś należący do Związku pracownie 
„ków kolejowych u sekr. Związku, p. Budzickiego, 
iul Gredecka 69, parter. 


„Romania* i „Alstera* polecone niezwłocynie 
odrestaurować. W hotelu „Pod Lwem* odkryto | 
ml:czarnię prowadzoną bez uprawxsi*nia i nie 
odpow:adającą wymogem sanitarnym. 
SPRYTNA KRADZIEŻ. W Banku Przemysło- 
wym, w czasie podpisywania pożyczki wojennej 
skradziono hr. Stefanowi Badeniemu z kieszeni 
8 banknotów po 10 tysięcy kor. Po stwierdze- 
niu kradzieży bank zamknięto a przybyły kom. 
pol. Stojków, wraz z So:hą i Zobolewiczem 
przeprowadzili u obecnych rewizyę osobistą, lecz 
bez skutku. 


skłej, Zamknigto (a hotels Pod złołym nieeźwieeg_5-<- 8." "|" 2 
[v| MADESŁAKE. |y] 


dzem“ z powedu brudn, zas hotele „Pod Lwem“ | 
Za rubrykę tę redakcya nie odpowiada. 


Specyalista chorób wenerycznych, skóry i moczowych 


Dr. WILHELM LAUTERSTEIHŃ 


b.elew kliniki w Berlinie, b. sekundaryusz szpit powśz 
ord. 11—1] *'/43—5 Lwów, Syxstusxa 37 (róg Słowsckiego) 


Specjalista chorób Weseryczaych, skóruych i kusmetyki 


dr. Henryk Rosmarim 


ord. od 8—10 i 3—6. Lwów, Kopernika 12. 


RADY ROBOTNICZE“. 
Pod tym tytułem opuściła świeżo prasę broszu- 
ra pióra zmakomitego socyologa Karola Kautsky'e- 
go w tłómauczeniu Fr. Dorskiego. Nakład Ludo- 
wego Tow. Wydawniczego we Lwowie, ul. Sy- 


„SOCYALIZACYA i 
Adsokat Dr. STAŃRISŁAW GELT 
przeniósł swą kancelaryę adwokacką 
z Krakowa do Warszawy. ul. Smolna 14. m 2. 
i zastępuje w Sprawach sądowych, cywiinych, karnych 

i wojskowych jakoteż administracyjnych. 183-3 


LI 


kstuska i. 21. Odsprzedawcom %pust. Broszura 
ta w cenie po Mk. 2 — (drugi nakład) do na- 
bycia w Adminisuiacyi „Dziennika” Ludowego“, 


ŻYWA ZAGADKA 


MRNA ÓW > 


Uzupełnia pregram komedya 
karnawałowa w 3 „ktaci p, ta 


BLM KA KOLAME 


MEDZO YERKIN" mu” 


tell. 


Dramat detek trwne- 
fantastyczny w 4akt. 
pod tytałem: 
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Urząd wałki z gazetami zamiast 
z paskarzasmi 
czyłi 


Zatrute 

Nie było zdaje się jeszcze wypatku, by jaki 
Urząd w ofjcyalnym komunikacie stwierdzał u- 
rzędownie, że nie cieszy sę zaufanjem kntności. 
Rekord ten należy do urzędu wuńki z lichwą i spe- 
kulacyą we Lwowie, który wszystkim pfiamom 
madesłał tego rodzaju komunikat. Swoją dozą, 
że gdyby pod komunikatem tym nie było podpisu 
Naczelnika urzędu, mośnaby myśleć, że chodzi 
p złośliwą mistyfiłkacyę, lub że komtumkat ten do- 
stał się do pism podziennych, zamest — w 
Szczuticd. I al: 

Oto brzmienie tego komunikatu: ‘j 

„„W niektórych lwowssich dziennikach psia- | 
wila se w ostatnich dmadh nołażka uwłaczająca 
powadze i Gobmej sławie Urzędu waiki z kaawą | 
i spektłacyą. Zarzucomo mianowicie, że urzęd-| 
mey Upzędu rozebrali między sobą tt) 2099 
ciastek w jednaj lwowskiej cukiemń, że niy osła-: 
szą się komunikatów o crymmogsach Urwędu, 0- 
raz ne iniormuja się ogółn co Mz «usiaje Z to- 
warm skonfiskowany i na jaki cef idą wymie- 
rane grzywity., Rozskewanie takich piatek, boz 
sprawdzenia w tut. Urządela ich prewmdziwośry, 
- mie jest wskawanemi (!) i zmmielsza zaufa- 
nie ludności miasta Lwowa, wkóssm sę Urged 
dotychczas nie cieszy' (Ratz wtorkowy 
„Kurjer Lwowiaki). 

Do wspomnianego wyżej rekordu przybywa 
drugi, zdawałoby się bowiem, że niemożwem, 
jest zmmiejszenie tego, czego niema.. a jednak | 
z zawiamyem do Urzędu wali z tHchwą b sę 
właśnie stało, jak to stwisndza znowu urzędowanie 
komumikat. 

„Nie chcąc pozostawić bez wdpowiedzi tych 
artykułów oświadczam, es maatepijo: nównaw- | 
dą jest talsoby urzędnicy rorbiorak między 30" 
bą čiastka, konśelsowame, gdya ekastica te rozda- 
rowuje się ktotajmo Szpitełewi walowenru na Besh- 
nice, stacyń posłirowej ma glówiyym dworcu ts- 
warowym, Gospoda żolmieraa połsizłego przy ul. 
"Kilińskiego, burse in. Bobarskiej, Granwałdakisj, 
Kościuszki Kołu Matek (7) Gimnaguan HI. 
{Í Gimnazyam VIH. oraz innym lustyrueyam hu- 
imanjtarnym, które giay sie I ohea oiastex tyeh 
użyć da żołnierzy iub piodziezy sakolmej. 

Instytucyom, które mają za ceł wychowywać 
małe dałem nie przydziela się ciastek, a to z oba- 
wy, ażeby mie ułegły matruciu, gdyż nie znamy r- 
grodyencyi z jakśch ciasta te składają się. i 

infosmoweś ogółu o gataj akcyi tut. Urzędu, | 
oraz cp się drieje z towarami skontiekowanynj 
nie można, dla braku Tundoszów POEMA 
na ten cał, | 

A wiec, ludności miasta Lwowa, może piwe- 
cjeż nabiunzesz trochę choćby zmniejszanego za- 
ufania do Urzędu, skano przeczytasz powyższy | 
ustęp i dowiesz się z wego, że: wzędnicy nie. 
mozbierają ciasiek siłsankskowanych między se- | 
bie, ani | 


NIE PRZYDZIELAJĄ ICH MAŁYM DZIECIOM, 
A TO Z OBAWY ZATRUCIA, 


ciastka. 

gdyż mie maja imgredvennyj, z jakieh chestia ie 
się skiadają. (Oto są skut, gdy urzędnicy U- 
rzędit wakj z lichwą nie mają odbytej praktyki 
w zawodzie cukisrniczym!). Natomiast niebezpie- 
czeństwu zatrucia przez cłastka o nieznanej n- 
gredyamcyi ułogają wałejmo: 1) żołnierze cho- 
rzy w Szpitałace, 2) żeśuierze podróżujący, 3) 
żolyjerze w gospodah 4) młodzież z burs, a 
na końcu 5) młodzież posiadaząca matki. Ko- 


„łejność powyższa jest bardzo rozumne pommyśłana 


i wskazuje na troskitwoś: Urzędu z Jaką 
NARAŻA NA ŚMIERĆ WSMUTEK ZATRUCIA 
[| j J 
PRZEDEWSZYSTKIEM MNDMJ WARTOŚCIOWE 
JEDNOSTKI. 


A zatera naprzód idą na śmierć żołnierze, a po- 
tem młodzież (jalwo rokująca nadzieje na przy- 
szłość), a między temi dwoma katesoryami 'dą 
naprzód słabsi tj. tacy, którym tnucizna prędzej 
dojedzje końca (po co mają się dłago męczyć!) a 
gatem z wośrśd żołnisiey naprzód choaey: potem. 
zmęcwani podróżą, a dopio wv braku bich, 
mnc ośpsznysh, żosnterze przebywający w go- 
zpzilamn, a więc śmudniej podiający się zatrugłu; 
é z pośród muodzieży naprzed wychonańcy 
burs jako renjej odpormi, a potem przebywający 
pod opieką matak, jako posładający odpormiejsne 
orgavjany. Dopiero na końcu mwyckodzą inne 
humanitarne instytucyc, e ile się zetəszą z chg- 
cią poddania żomierzy kb nwedreiy zatruau. 

Pomyśl ssbie cztswiała, — o czem pewnie 
dotąd: me rzyślaleś — Że wswystko to camai Urząd 
w twsjm własnym interesie, albowem konś;ziru- 
jąc cjestłza coroni ciebie md ich spożycja I zatru- 
x „niarmznemi ingredyencyani *. 

„„niormować ogółu o całej akeyi tu. U- 
medu, oraz ae się dzieje e» tvwarzni skonfisko- 
wengni nie można, dla braku funduszów przesna- 
csonyich „na tan ost”. 

A saim ca do całej kegi i co do znnych to- 
warów musi lusność da braku funduszów po- 
przestać ma domysłach; odsłonięty jednat rąbsk 
zajcanicy os da akeyi z ciestkami daje mnysj wię- 
acj poisas o amcyt ao do innych towarów. Niera- 
wosdnie matam także co da innych szonfiskowanych 
towarów zaleo akey podobnie jak przy ciast- 
kach od tego, czy ingredyencye tych towarów są 
znane urzędykom, czy taż pio i ed tego załeży 
zapewne, czy rozbiwnają ja między sobą, czy 
między siebie, czy też rowiammwmją je ko- 
łejno, oczyrnissie takze z zadeowaaiem pewnego 
plany i bacząc maustłkwia by ludność przez kon- 
sumcyę tych towarów cuenimiałlnie nie ucierpiała. 

Do dzialalności urzedu wałki z fchwą jew- 
cze wrócjy, gdyż zwrócił on uwagę na siche 
swą karygodłną bszezynnoócjią, a powyższym ko- 
munikatem dowodzi, jak hkumoarystycmą Jest in- 
stytucy Ą. ki + 


Ls aiá 


+ 


siaj jeszcze hygiena, 


0 kygisnie ksbiet i dziecka, 

Drugi odczyt prof. Groera na ten temat od- 
był się staraniem Uniwezrsytełu I.mdewego ub 
niedzieli w sali P. P. S. w Rynku 1. 8. Słueka- 
czami byti członkowie stbw. „Praca, mężczyżaij 
j kobiety, przeważnie zaś kobiety: dozeęrcowe, 
żony rębaczy, służące, posługaczki itp. Prof, 
Groecr ma niezwykły dar popularzege przed 
stawienia rzeczy. Toteż z przyjesmnością i zaję- 
ciem słuchało się tego nader pięknego i peżv= 
tecznego dla szerokich warstw nicuświadem. w tej 
materyi. Wszak nawet w średnich klasach dzi- 


Kinotoste Pasaż 


En mms NAiiiewiamokr- I p. 


6d wierku 17. lutego br. 


pierwszy i zasadniczy wy 
mó5 rozweju fizycznego społeczeństwa, nieznaną 
jest, a kobiety tak wobec siebie jak i wobec 
dzieci postępują jak to przykazały jeszcze pra- 
prababki nasze. 

Przedstawił prelegent kygienę kobiety cię» 
Żarnej, szczególnie w ostatnieh miesiacach cią- 
ży, w czasie połagu i kariniemia dzitcka, oraz 
hygienę niemowlęcia, od chwili przyjścia na 
świat aż de ukończenia pierwszego roku życia. 

Wykłsd nagrodzono szczerymi oklaskami, 
poczem już po odejściu prof. prelegenta edbyła 
się krótka nad odczytem dyskusya. 


I tu podnieść warto fakt znamienny. Piers 


wszy głos zabrał tow. Bosy, człowiek zaledwie 
czytać amiejący, a ze sztuką pisania zdaje się 
zgoła niezacnajomiony, a świetne jego przemó- 
wiemie mogłoby było pouczyć niejednego inte- 
kigemta, któremu ciasno i „nieodpowiednio“ w 
organizacyi robotniczej. 

Tow. Bosy wskazał, że czysta, niezmieszawa 
z namiętnością polityki i agitacyi nauka, oraz 
praktyka lekarska żądają tego wszystkiego, cze- 
go żąda robatnik w walce klasowej o poprawę 
swego bytu materyalnego i dlaczego rówma- 
uprawnienie polityczne jest koniecznećcią. 

Czystość, dobre odżywianie, powietrze, mie 
uracować w miesiącach ciąży i pierwszych po 
połogu, słońee, bielizna i odzież odpowiednia!!! 
Sliczae rzeczy, zrozamieliśmy wszyscy, że to po- 


trzebne, z wdzięcznością przyjmujemy rady 
uezorego i przyjaciela ludzkości. 
Ależ wszystko to redukuje się do sprawy 


wyżseej płacy, umożliwiającej sprawienie tych 
pieluszck, gum, pudrów, tej bielizny dla matki; 
do krótkiego dnia rseboczegoe i ochrony matki i 
dziecka; do sprawy tanich, wygodęych miesz- 
kań z słońcem, powietrzem, łazienką itd., do 
całego ebszaru społecznej polityki i ochrony spo- 
łecznej rohotnika i roboinicy. 

Tow. Bosy zakeńczyś mniej więcej temi sło: 
wy: że odczyt taki spokojny, uczony, piękny, 
wyiuazujący eo koniesznem jest, aby pokolenia 
zdrewe były, aby klasa robeinicza nie zeszła do 
charlactwa, działa wbrew woli prelegeuta rewo- 
lucyjnie. 

Preiegeat swym pięknym, wykładem peniera 
żądanie nasze i zato nauce należy się wdzięcz- 
mość. Oto w prostych słowach były wywody 
tow. Bosege, które zaimponować mogły czło- 
wiekowi, nie wiedzącemu, jäk na rozwój umy- 
słewy, na rezwój poglądu na świat i rzeczy 
wpływa myś! secyalistyczna. Tow. Bosy Gługie 
bata stoi juź w organizacyi. Jest rębaczem, cięż: 
ka walka o byt od małego dziecka nie pozwo- 
lity mu uczyć się. W organizacyi już nauczył 
Się czytać. Jest przekonanym socyalisią a prze- 
mówienia jego odznaczają się zawsze głęboką 
myślą i ukechaniem idei. 


S ADEGA e E a 


Afery ofieeréw państw zachodnich, 


Rzym wrzed swym upadkiem szalał i tonął 
w zgmiliżajie moralnej. Podobnie i obecny ustrój 
kapitalistyczny wyhodował milionowe zastępy 
zwyrodniałych indywiduów, które oszustwem 
lu» zkrednią zdobywają złoto, mająiek, by za 
cenę krwi i nędzy mas nadużywać rozkoszy i 
życia. Wiadomą jest rzeczą, że goście zachodni 
wykorzystując w państwie naszem korzystny dla 
siebie kurs waluty, wykupują wszelkie rzeczy 
poirzebne, „szmużlują* je przez granicę i Sprze- 
dają z wielką korzyścią chociażby we Fran- 
cyi. Pedebnych faktów wykryte masę, sprawą 
tą zajmował się już Sejm, lecz trwa to, jak wi- 
dzimy i dalej. 

Ostatnie w Beguminie aresztowano per. franc. 
Momtreu, kióry pewnemu bankierowi staie stąd 
wyworił złoto. Niedawne miał przewieść tam 
aieia warieści miliona marek, lecz on wraz ze 
ałetem i ze swą „narzeozoną* zamyślał uciec. 
Na zlecenie banku ujęte ich razem i osadzono 
w areszcie. Pedebnie „waiezył* na froncie i ka- 
pitan Soulier, który prewadził nielegalne trans- 
akcye z pneumatykaini automobiiowymi naby- 
wając je z mętnyeła źródeł. I tego ujęto wraz 
ze wspólnikami. Do wszelkich nieczystych spra- 
wek podebnego pekreju rycarzem  przemysiu 
nie brak gotówki bo pobierają ze skarbu pol- 
skiege 11 do 14 tysięcy marek de rangi kapita 
a. W czasie gdy Niemcy okupowali Ukrainę, 
pisma satyryczne rosyjskie podawały ryciny na 
której rysowano, jak całe wagony mąki i tp. 
rzeczy odwożeno de „Vaterlandu*, natomiast 
Niemcy na samolotach importowali mody, dam- 
skie kapałusze i t. d. Zdaje się, że przy tych 
siosunkaeh i nas podobna ilustracya będzie 
wkrótce bardzo aktualną. 

F --0— 


Fenemznałna senzacya ! — Dms nie majacy sobie równego, pelen grozy, denerwujący, w 5-ciu. częściach. — Tylko krótki czas! 


LUDZIE CZY SZAKALK? 


Ameryka ma już dość Europy. 


Projeki bezpośredniego lecz i czyRnege uez'a- 
łn Ameryki w Lidze, nasedów jest już estatecz- 
vie pogrzebany. Również niema pra*edspodo- 
bieństwa, by Stany Zjednoczone obecwe włwżyć 
chciały większe sumy pieniężne w Europę ce 
lem dopomożenia jej do odbudowy. 

Przed rokiem spodziewano się, 
rozbudzi duchową energię Amerykanów, że na- 
prawi zło, wynikające ze zbyt szybliego reawo 
ju matervalnego ostatniej teneracyi, a pexadto, 
że stopi obce Żywiaty. Zdawsłe się, że St. Zjedao- 
czme czą tryumkalnie do spraw Świata zaj- 
imując naczelne micjsce wśród narodów. hardo- 
wyci i biorąc na siebtę rolę domimułącą w od- 
budowie między-narodowej. 

Ale dzęsiaj atmosfera jest zgoła inna. Refle- 
ksy wojny skomplikowały raczej zamiast upro- 
ścić życie narodowe, rasy cusdzaziemskie bynaj- 
miej się nie zameryłzanwzowijz|. W tym berur 
ku pisze koregpondeni „ Timesów' z VFaszymytenui: 

Irlandczycy doktasiają wszelkich starań, aby 
zawfkłania ze swej wyspy macierzystej (z irian- 


że wojna | dzi 


DZ% LUDOWY" 
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kaeciej robocie, by: wyleczyć Amerykę z 
šaksengmu przez zasirzykiwanje jej swej „kut 
tury“ 


Raosevelt nte żyje; Wilson jest już tyko c'e- 
niem swońm, a żadna z partyi nte ma takich pke- 
ców, by włosyć mogła ych płaszcz. Stąd pocho- 

i popułarne wezwanie, by poprzeć kandyda- 
burg na prezydenta Hoovera. 

To, erego żąda kraj — to adminisiracya, któ- 
raby roawiązywała własne jego zagadnienia i 
mnacznie, bardzo znacznie znedukowała wydat- 
ki państwowe. 

Większość Amerykan sądzi, że po wysiania 
tyšu ludzi dła dcpomożenia do zwycięstwa w woj 
nie, po odegraniu w niej tałriej wybitnej roti przez 
usizjełeńie ogromnych pożyczek i zasiłków Ame- 
ryka spełutta w zupełności swoje obowiązki na 
amunąsrz iże teraz powinna uregułować Swi- 
je własne sprawy. 

Ne inienestją ich rosyjscy bolszewicy lecz 
cełewwomij we własnym kraju; nie dbają o Sytu- 
aga ekonomiczną w Earopie lecz myślą o ratum- 


dyi wprowadzić do polityki  ameryhkazskiej |m przeń bankauciwani własnych dróg żelamnych. 


Niemcy amerykańscy nie ustają w podzemne} 


—— 


Żywcem pograokany. 
Ostatnie słowa Mreślone ręką nieszczęśliwego. 

Przed niedawnym czasem znaleziono w głę- 
bokościach kaktornąsisej kopni węgła trup gór- 
nika, który przez spadająeć gruzy został odeżę- 
ty od Świeża zewnętrznego i żywcem pogrzebany. 
Ręka nijeszczęśtwego twymaja jeszcze kurczowo 
kawałek papłeru, na którym Były siacdleńe po- 
szczegółme iazy cay tydzień trwającej wałki je- 
go ze Śmiercią. Dzienwąc zawiera  nastęmdące 
wstrząsające zapiń: 

6. pażdzjemwika Kmniec się zbłiża. Powiedz- 
uje moje) żonie, że unieram bez lęku. Jednak 
jest to Straszne, kończyć żywot jak mysz w la- 
pos. Teraz njech się dałeje wola Boża! 7, paź- 
dzierniku. Jestem głodny, zimno mi t znosżę o- 
krutny ból. Czemu nikt mi nie pemoże? Prawde- 
podobnie jeszcze nikt nie «wów, że Się tu znajduję. 
Man ta długo trwać nie może. 8 października. 
żyję jeszcze. Ale mróz przejmie mię ; jestem 
tak wyczerpany. Limdaie, pomóżcież mi wiesza! 
Przebaczam mojm wrogom. Jak pięknym wydaje 
mi się tera” świąt. Simard, gaie jesteś? 9, paź- 
dzenia. Dlaczego o mme zapornejście? Si- 
ły mię Cwrs więazj gry Powoli żegnam 
się 2 Cobym dał za ieropelkę wady! 10, 
października. Koniec mój Już mie dałekj; Już no 
cierpię tak bardzo, i uspokolłen się. Smere wy- 
daje się mi słodką 1 me boję Się jej. Wikzótce po- 
znam ŚSWolą tajemnicę. 11. paździewnska. Jest to 
już ostatnia noc. ój się zbłiża Żesnajdia 

Nieszczęskwiec medenie zginał z todt į pra- 
gnienia, albowiem nikt nje przeczuwał, że się 
znajdeóe w kopali. Przypadkowo dopiero od- 
kryto JEZO , 


MASŁO Z DANH — DLA AMERYKI! 

W „Fzankóuntar Zertung™ czytamy: Nowojor- 
rski korespondent doniósł pewnemu angielskiemu 
pismu, że w Ameryce wyrażają ogromnie zdzi- 
wene Z powodu przywozu 150.000 funtów 
duńskiego masła, jak również zawiadomienia, że 
„wiele „anych jeszcze okrotów ze środkami ży- 
waności z Europy znajduje się w drodze. 


Estania, Rasya i Polska, 

W Pelsce mało bardza skszelikwey dotychczas 
o Estoni. Mowa o miej Jest dopro od czasu, 
gdy wwięła udział w konierencyi hełslagiorskiej 
i zawaała pakój z Rosyą Sowiecką. 

Niedawne bzwiący w Warszawie przedstawi- 
del esońswego ministersiwa spraw wojskowych 
kap. Junhur, udełelił korespsmdentiowi „Kuryera 
Poisiajego'* następujących imiormacyi co do obe- 
cenego stosunku Estomi do Rosyi i przyszłych je] 
odnos do Polski: l ° 

Zawaccie poteju było dla Estonii nieunjkaioną 
koniecamością. Nie dłatego, bymajmzńcj, aby była 
zagrożoną. Wojska egiońskie wysunęły Się po za 
granice swej ojczyzny, z bolszewikami walczyły 
zawsze zwycięsko. 
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Związek polskich przemysłowców 


naftowych. 

Celem zapobieżenia przejścia reszty Kopalń 
nafty w ręce obee uswsrzany został „Związek 
polskich przemysłowców maftowyeh'*, do kióre- 
go należą przewisiębiorstwa nałtowe, których wię- 
kszość kapitału jest w rękach Połarów, oraz Pø- 
łacy pracujący w przemyśle naftowym. 

Związek został zalożony jako stowarzysze- 
nie z ogranisuyną poręką w htórem wysokuść 
udziałów jest propotcyonalna do wartości przed- 
siębiosstwa. W razie sprzedaży objektu naffowego 
przez członka stowarzyszenia obcym, bez uprze- 
dniego udzielenia „Związkowi prawa pierwoku- 
pu, następuje wykluczenie członka że „Związku? 
a udział przepada do funduszu rezerwowego. Mi= 
mo tak ostrych postanowień statutu nadspodzie- 
wanie wielka ilość esób zgłosiła swe przystą- 
pienie do Zwiazku. Dowedzi to, iż zrogeumiana 
nareszcie, iż wszystkiego Sprzedać iiść na słu- 
żbę u ebaytch nie nałeży. 

Na Walnem Zgromadzeniu odbytem dnia 10. 
lutego b. m wybrano Radę nadzorczą składającą 
się z mastępujących osób: 

1) Franciszka Bruggers, 2) Władysława Dłu- 
sosza, 3) Władysława Dumidę de Sajo, 4) Dra Al- 
ireda Kohla, 8) Zygmunta Lewakowskiego, 6) 
Romana Lossowa, 7) Dra Antoniego Miiliera, 8) 
Inż Kaegnierza Neymana, 9) Inż Władysiawa 
Szaynoka, 10) Inż Stanisława Szczepawowskiego, 
11) Inż. Maryana SGzydiowskiego, 12) Inż Ma- 
cyana Wielcżyństaego. 

o  Uchwałeno polecić Radzie nadzorczej, by 
przedłożyka władzom państwowym nasiępujące 
postulaty : la ł 

1). Związek polskich przemysłowców nafto- 
wych skupiający większość połtskich przemysło- 
wców naftowych i spółek, w których kapitał pol- 
ski stanowi większość, jest instytucyą, ktorąwła- 
dze państwowe pewinny popierać i powierzać jej 
czynności, mające na cełu rozwój poiskiego prze- 
mysłu naftowego. 

2). Przydzielenie polskim przemysłowcom od- 
powiedniego kontyngentu eksportowego produktów 
naftowych celem uzyskania walut zagranicznych 


Dwie próby poparcia Judenicza zakończyły |ną zakup materyałów technicznych dla umożli- 


się niepomysinie. Baton groził zalew uzbrojonej 
zademorałzowanej | zgłodrkałej tłuszczy uxieka- 


ienia szerszej działainości połskich firm. Przepro- 
wadzenie techniczne interesu powinien ująć w. 


jących wojsk Judenicza. Tylko wtełciemu męstwa |rece Związek, który powołał by do współpracy: 
I patryotyzmowi swych wojsk, zawdzięcza Esionia | polskie firmy” handlowe. r 


że udało sie jej z temi sktomnaemi środkami któ- 


remi rozporządza, internować „Czudo - boganyriej | 


Judenicza i zabezpieczyć swe gsanice od nawal 
nicy żokłactwa sowieckiego. 
Gdy ostatnio wożsika estońsidje wksaczały na 
terytanyum rosyjskie (eynajmniej me w celach za- 
,a 
do walk na teryśoryum icstońskijem), rzą sowiecki 
poprosił o zawarcie rozejmu, psczem rozpoezął 
schosysnia pokojowe, w kiśrych trałscie przyjął 
wsąystkąe warudi Esończyłtów, zgodził się nawet 
na wypłącenie 15 miłłonów rubi w złocie lon- 
i. | 
Estonia, widząc, że cele swe osiąga w zupeł- 
ności, zgodziła się na zawarcek pokoju. Przed 
propazamdą bołszewicką zabezpieczyła się w ten 
sposób, że ustanowiła dwudziestowiorstowy pas 
neuńnalny, na któmam przebywać ma prawo tyko 
straż pogramiczna w iłości najwyżej 40 ludz! na 
każdej wiorście. Żadae stosunki dypłomatyczną, 
handkowe, anj pocztowo-tełegiaficzne nie zostały 
jeszcze nawiązane. 
Wkrótce zostaną nawiązane stosunki han- 


re magazyny przepeźione są środ- dłowre między Estanią a Pelsizą. Przyda słę to nam 


kami Żywności (w 
je się na Skiadzje 20 mił fumtów masła, podczas. 


okręgu nowojorskim zmajdu-' bardzo, jeśli się zważy, że Estonia jest obecnie 


bodaj jedynym państwem, posiadającym tak zna- 


mgema aga tylo 22.) które przeznaczone Są czny. nadmiar papieru, iż wywozi go nawet do 


jeme w „arabych'* amerykańskich cenach. A tyrr- 
CZASEM nadańernie rozrasta Się nędza walutowa 
gdyż duńskie ceny da krajów najsłabszych na 


nędzy 
í 


kach gospodarki świstowej, idąca Sladegm 
walutowej. 


się nie moze (brak wasonów i szońsk! tar), a 


żeskuga między Gdańswiein a Rewłzm jest jeszcze 
reregułowana. Gdy to się smie, stosunki kam 
diowe między Polsha a Essia mewągiiw jr*przyj- 
mą miecze rozmiary, i, że Estoma obe- 
enie już prowadzi ożywńony hatdol nawel z ote- 
głą Anglą. Kerzystanie z portów esiońskicii: Re- 


„|wła, Hapsala Pernowy, Arensburga i Portu Bab 
ia : 


będzie zapewnione dla Polski. 


me | 


-$ 
+ 


8). Aby zapewnionym został natychmiastowy 
zbyt bieżącej prodlukeyj i to przez wykonane u- 
prawnienia rządu edtuośnie do objęcia na rzecz 
rządu nietyłko całego uzbieranega zapasu ropy; 


| czystych producentów, oraz przez wykonanie u- 
L pfe: fprawnienia rządu co do przydzielanła rafjne- 
e w ceki niedopuszczenia rym ropy i to jedynie w tej wysokości, jaką 


fałetycznie przerabiają. 

Zarządzenia te mają mieć na celu usunięcie 
spekulacyjnego zapasu ropy gmiotącego rozwój 
przemysłu a zarazem Stworzenie podstawy dla 
walutowo-eksportowych transakevi rządu. Spo- 
woduje to zarazam rafjnerye do pilnego wyzyskta- 
nia swej zdolności przeróbczej. 

4). Polecić Radzie nadzorczej podjęcie starań" 
u Rządu, by w działach hamdłu produłctami na- 
ftowymi, prowadzonych przez Rząd zapewnione, 
było współdziałanie techniczne, ewentualnie 1 14- 
nansowe polskich firm naftowych. 


Ąóżne. 

SMUTNY OBJAW CZASU. W ostatnich dniach 

popełniono w Wiedniu kfika samobójstw, któ- 

rych przyczyną była nędza głodowa. Pewien ter- 
mjnator zabił się dlatego, że od dłuższego cza- 
su nje mógł najeść się tak, aby nie czuć głodu. 
inny wyskoczył z okna czwartego piętra, lęka- 
jąc się ostatecznej nędzy. 72-letnia kobieta po- 
wiesiła się z obawy, że będzłe musiała nieba- 
wem umrzeć śmiercią głodową. 

Olbrzymie kradzieże w składach wojshowych 
we Prancyi. Dziennik amerykański „Chicago 
Tribune* domosi z Paryża, iż w składach woj- 
skowych w okolicy Paryża dokonano kradzieży 

mad 5 milionów franków wartości. Kradzieże 
odbywały się nocą, a były do tego stopnia zor- 
ganizowans, że używane do nich automobili 


8 „DZIENNIK LUDOWY" 


ciężarowych, Skradzicno wiele oliwy, gazoliny, 
narzędzi, a jednej tylko nocy 200 tysięcy ko- 
ców. Dotyrhczas aresziowano 400 osób, wmie- 
szanych w te sprawy 

Lista winnych. Według listy Kg ią 
czonej Niemcoin, Anglia domaga się wydania a + 
IDO osb, FRuócya 334, Wiochy %, Belgia 334, aatujcie WŁiOSY : 


Polska 53, Rumunia 41, Podadsio<h Sin. Psycho-freaoteg Szyller-Szkoln:k (autor prac naukowych) 
3 4 wszystkim cierpiącym na łupież i wypadanie włosów 
SACAN ZINA SE. wysyła cenne wskazówki i rady begiateresowwie., Adre- 
sować: Psycho-frenołog SZYLLER-SZKOLNAK, WAR- 
SZAWA, PIĘKNA 25. róg Marszałkowskiej. 193-4 


KINOLOX imi 


w tygad.: 


© weneryczne, skórne, zastarzałe — 
CHOROBY leczy HE dy «li= dr, 
PRIS CHEL wlioase V7 młowvra l, IM. 
Wstrzykiwanie preparatu Neo Sałyarsanu tyfke przed- 
poORERENI, 8721—26 


3 teatru literacko-art. „Czwórka“, 

Programy „Czwórki“ są miłą atrakcyą dła 
żądnych rozrywki i psgrących się uśrmniać, 
szczerym, zdrowym śmiechem. 

Nic więc dziwnego, że sympatyczna i stylo- 
wa salka „Casina“ zapełniona jest co wieczora |$ 
po brzegi publicznością, darzącą wykonawców |$ 
huraganem oklasków. 4 A 

Z nowo zaangażowanych sił wybijają się naj SZAUGNAG eya enga 
pierwszy płam pp. Noskoewska, Gros i Czaj |§ 

(Awantura w noc balową) 
Sensacyjny dramat detektywny w 4 aktach. 


kow:ka. 
P. Noskowsza dysponuje miłym i dźwięcz- 
i. Napad. — II. Jasnewidzący. — III. W spe- 
lunee zbredniarzy. IV. Czarny Kuba. 


nym glosem o szerokiej skali, który daje jak - 

najpomyślniejszą rgkojmię ma przyszłość. — Je |6 ; 
Ponadto wspaniałe zdjęcie z natury i pyszna 

komedya p. t 206—1 


dynie dykcya szwankuje, nad którą p. Neskow- 
jest ojcem! 


Pasaż Mikolascha. 
tana programu dwa „razy 
we wiarkii piątai. 


Od wtorku 17-go lutego 


ska koniecznie popratawać musi. f 

Także pp. Gros i Czajkoweka są cennymi [4 
nabytkami dta scenki o wysokich aspiracyach |£ 
antystyczazch. 

„Great atractien* wieczoru, słanewią gościa- 
ne występy Hemualda Gierasieńskiego. — Zsa- 
kemity ten iatergretator ludzkieh Smaiesznosiek, 
daje niezrównane typy o wystudyowanej do mis 
strzowstwa maace i dykcyi rzadko napstyzanej. 

Marek Windżeim i Aada Kitsckmaa, ciesą 
się jak zwyxłe niekłamaną sympatyą widowni 
i swoimi pioseakami patrafią rezvuszyć nawet 
najbardziej zatwardziatęgo mizantrepa. 

W destonałcj rewii pt. „Kłopoty Pana Pre- 
zydenta“ — spólki autorskiej KiZkbi, świecą 
satyra, dowcip I bumaor tryunaży. . 

Oryginalny pomysł, deszonałe pedkłądy mua 
zyczne, dowripny wiersz i staranna reżyserva, 
składują się na arcymiłą całoŚć rewjstki, kiora 
długo zapewne mie zejęzic z alisza, — 

Akampamiuje z tałertem i i ztajomosdii rze- 
czy .p. Jurkiewicz, 

Jsdno, co można zarzucić, 
dłagie antrakty. (w. w 


y| ORLOBZERIA, | 
SRR" TT Pl- 


(do rebatym:cnej) pre! 
Przez czas pesezeijcwy wy: 


umieszczanie wo druki niai 
A. GOLDMANA — Lwów knuje suknie, kestyumy, Intendantura O. G- Lwów, ogłasza I 
ul. Sykstusha i. 19. płaszcze, oraz przera»ia pe |SZem konkurs na destawę bydła rzeżnąga 
nader nizkich cenach kra 
W betę z Męof wiEĆ dzmióli od 288 kg. a trzedy od 70 kg. i 
SRDE 15. lutes) J OZEF FLICK |. 7 dalej mięsa bitego wołowego i 
ŚW add kmh średniego |* Biecka 20,11 p wieprzowego w każdych ilościach dziemnie 
Borkach w. Ag ni Afin sA loce Rzeźnia W. P. Lwów-Gabryetówka i 
45! dra + e Galepaką srszegodo Wojskowe Urzędy Gespodarcze Przemyśl, 
vwskaże miejsce konia. Zgłs- fo = A postę biu- | Jarosław, Sambor, Stryj i Stanisławów, 
za, |- Rotstein, Sakar, GR Dzicjaika AE Ostemsiowane oferty w cenach marko- 
f "ul. Sykstuska l. 21. wych należy wrosić w zamknietej kopercie 
"w" z umieszczeniem napisu: „Oferta ua dostawę 
Prategnia El | =Biejfef bydła, trzody i mięsa ad L. 5694X“ do dnia 
+ DA be -H staraa- | 20|i1. 1920 godzina 12 w południe do Inten- 
ej ro y, dosta znej wie- 
ddlekiej miary. erl ko |dantary Lwów, ui. Ochronek 4. 
pernika 12. 199—2 De eferty daułączyć należy dowód zło- 
żenia 5o/0 wadium obliczonego od kwoty 


198—2 
PIECZĘCE kawczakewe | metalowe wy. przypadającej tytułem zapłaty za jednoty- 
entje po majżańsmych cenach godniowe destawy z tem, że oferent zobo- 


CYLOWCT=1i5, ULEGA 
oGzikotiaika 1. 19 Maks SŁACBTMIAR wiązuje się w razie przyjęcia jego oferty 
uzupełnić wadjuma do i0o/o, które będą na 


DERTYSTA uowiły kaucję. 


Dr. Jzkób Pa 


M. Korniak por. 


O xI 


Zdolnej Kucharki s 
do Masyna na 20 osób 
do Drohobycz aus 


Oferty z podaniem wieku, warunków w" G, 400 
do „Dziennika Ludewego* 166—3 


"Ukiepca do manki drukarskiej | 


z ukończoną 3 ld. gims. lub szkałą wydzia- 


ławą przyjmie A. GOLDMAN, drukarnia 
Lwew — ul. Sykstsska I. 19. 


to stanowcze za 


Naprawa pończeh | 
'specyalnemi maseynami — 
podrobiema, do dai trzech. 
Kopernika |. 12, za bramą. 


Thulie ppułk. nid 


Szef Sztabu, 


ishi 


WE 
ta: 
prarswria druiym.-frcasicrna, baiiia 24. 


POLECA 


WOZOWI 


JAN  SZCZYREK. 


LISTY PRZEŃ 


Zat. nacz rsd, i redaktor odpowiedzialny: 


) | poszukuje zakład wojskowy. 


żywej wagt 


3l D m 0 — 


|, Drukarnia ign, Jae 
= We Lwowie, ul, $ykstuakm 23. 
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DORU CALIWEE i PRZY 


SWIERZBY = 


WY BtTAPUJĘĄCO JMIEO Erosty TEATE 


MASÊ Dr.HELMERICHA. 


: 6 Kor, 12 Kor. i 18 e 
MYDŁO DOTBGO: 5 Kor. 
Z1ÓLKA KREW CZYSZCZĄCE 4 Kor. 


JEQQ THT ELAD i WV YIRE 


EPIA H. ETTZGMA, LOSW, PLAE ORRIRA 


ZAaąaKLAD === 
EBra Anteniega Blumanfelda 
Ghkorańży skóry, włosów, Koswety- 
ka lekarza. Ghorsty weneryzcaa 


Róniyca. Lampy kwarcowe. Parson- 
walizaeys. Budoskopia. Diaterziia. 


Lwi, kiegeelyty Taitis 1 (choi kla Gooa 


| Ratetukków dziaczych 


Płaca 15 Mk. 

dziennie i wikt. Zgłaszać się w „Składaicy 

materyałów opałowych D. 0. G". — Lwów — 
dworzac Klsparów. 


— 


Wyréb krajowy 


Tutki i biósiki cygazetewe ; 
najprzedniejszej przetiważennej 
jakości, 134-22 | 
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każdy _palacz 
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masi prmymaaó, he pk ' 


| bmk | bibeli cygarciowz 


E KA 
ŚŚ | 


Dentysta dr. Lewandowski 


Lwów, gl. Halicki 7, il p. Pracewian techniczna 


rna 


Drukiem A. Goldmana wə Lwowie, Sykstuska 19. 


